Załącznik Nr 1

do Uchwały Nr XVII/95/12

Rady Gminy Szczaniec

z dnia 29 marca 2012 r.

PROTOKÓŁ Nr XVI/12
z sesji Rady Gminy Szczaniec

z dnia  29 lutego 2012 r.

Pan Józef Starzyński - Przewodniczący Rady Gminy -  Otworzył posiedzenie XVI zwyczajnej sesji Rady Gminy Szczaniec, o godz. 1000. Stwierdził, że w sesji uczestniczy 14 radnych, co stanowi quorum, przy którym może obradować i podejmować prawomocne uchwały Rada Gminy.  

Na ogólną liczbę 14 radnych, na sesji obecnych było 14.

Lista obecności stanowi załącznik do protokołu. 

W sesji uczestniczyli:
- Pan Wójt - Ryszard Walkowiak

- Pani Sekretarz – Beata Amrogowicz

- Pani Skarbnik – Elżbieta Baranowska

oraz zaproszeni gości, lista ich obecności stanowi załącznik do niniejszego protokołu.
Do pkt. 2

Pan Józef Starzyński- Przewodniczący Rady Gminy Szczaniec -  przedstawił proponowany porządek obrad:

1. Otwarcie posiedzenia.

2. Przyjęcie porządku obrad.

3. Uchwalenie protokołu z obrad poprzedniej sesji.

4. Informacja Wójta o sprawach bieżących gminy.

5. Sprawozdanie z realizacji Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Przeciwdziałania Narkomanii na terenie Gminy Szczaniec w 2011 r.

6. Podjęcie uchwał w sprawie:
· Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Przeciwdziałania Narkomanii na 2012 r.
· zmiany uchwały Nr XIV/76/11 z dnia 30 listopada 2011 r. w sprawie określenia wzorów formularzy na podatek od nieruchomości, podatek rolny i podatek leśny na terenie Gminy Szczaniec,
· zaliczenia dróg stanowiących własność Gminy Szczaniec do kategorii dróg gminnych oraz ustalenia ich przebiegu,
· zasad udzielania spółkom wodnym dotacji celowej z budżetu Gminy Szczaniec, trybu postępowania w sprawie udzielania dotacji i sposobu jej rozliczania,
· zmiany uchwały budżetowej Gminy Szczaniec na rok 2012,
-  przystąpienia Gminy Szczaniec do Stowarzyszenia „Aglomeracja Zielonogórska”.

      7. Apel Rady Gminy Szczaniec w sprawie wsparcia działań zmierzających do   przyspieszenia budowy „Węzła Myszęcin” i „Węzła Łagów” oraz przyspieszenia oddania do użytku „Węzła Jordanowo”.

      8.  Wnioski i interpelacje radnych.

      9.  Sprawy organizacyjne.

      10.  Zakończenie posiedzenia.
Pan Józef Starzyński – Przewodniczący Rady Gminy Szczaniec - chciałbym w tym momencie przypomnieć radnym o obowiązku wyłączenia się z głosowania w przypadku podejmowania uchwał mających związek z interesem prawnym radnego (art. 25a Ustawy z dn. 8 marca 1990r.o Samorządzie Gminnym). Proszę dodatkowo wszystkich zebranych o wyciszenie telefonów komórkowych na czas trwania obrad oraz nie prowadzenie rozmów telefonicznych w tym czasie. 

-   Czy do przedstawionego porządku obrad ktoś ma uwagi? 

Pan Józef Starzyński -Proszę o przegłosowanie porządku obrad. 

     Kto jest za przyjęciem? 

     Kto jest przeciwny? 

     Kto się wstrzymał?

Wszyscy Radni jednogłośnie wyrazili zgodę na przyjęcie proponowanego porządku obrad.
Pan Józef Starzyński – w związku ze smutną informacją o śmierci wieloletniego radnego Pana Zbigniewa Szemberskiego, proponuję uczczenie jego pamięci minutą ciszy.

Po minucie ciszy przystąpiono do dalszych obrad sesji.
Do pkt. 3 

Pan Józef Starzyński – Przewodniczący Rady Gminy- Szanowni Państwo przystępujemy do podjęcia uchwały w sprawie przyjęcia protokołu z obrad poprzedniej sesji, proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały.

Pan Piotr Ambroży – zastępca Przewodniczącego Rady Gminy - odczytał treść projektu uchwały w sprawie przyjęcia protokołu z obrad poprzedniej sesji. 

Pan Józef Starzyński – Przewodniczący Rady Gminy- dziękuję, kto z Państwa radnych jest za przyjęciem projektu uchwały? Dziękuję. Kto jest przeciwny? Nie widzę. Kto się wstrzymał? Stwierdzam, że uchwała została przyjęta. 

Uchwała w sprawie przyjęcia protokołu z obrad poprzedniej sesji została przyjęta jednogłośnie.
Do pkt. 4
Pan Ryszard Walkowiak – wójt – dokładnie omawialiśmy nasze zadania, którymi się zajmujemy i które będziemy realizowali na komisjach, ale w paru zdaniach przedstawię. Priorytetem od ostatniej sesji do dnia dzisiejszego były stawki taryf za oczyszczane ścieki i nawiązanie umowy ze spółką w Świebodzinie. Na dzień dzisiejszy wygląda to w ten sposób, że niestety Świebodzin stoi na swoim stanowisku. Udało nam się uzyskać od nich kalkulację stawki, którą nam proponują, ponieważ zakład wodociągów nie chciał nam tej kalkulacji przekazać, ale zwróciliśmy się po raz drugi do Rady Gminy Świebodzin i taką kalkulację otrzymaliśmy. Wszystkie dokumenty związane z kalkulacją przekazaliśmy do kancelarii prawnej, żeby przeanalizował tą taryfę, którą otrzymaliśmy i czekamy na uwagi, opinię i sugestie, co w tej sprawie dalej możemy zrobić. Jak państwo wiecie, że sytuacja pojawiła się  z końcem listopada, a początkiem grudnia. Kanalizacje zakończyliśmy w okresie letnim, pod koniec sierpnia, natomiast mieliśmy przyobiecane od pana prezesa –zresztą nie ja tylko byłem na tym spotkaniu, tylko było nas 6 osób, z Gminy Trzciel Pani Burmistrz była, ja byłem, pracownicy z urzędu z Trzciela, od nas, pan Koral był jako kierownik GZUK - i na tym spotkaniu otrzymaliśmy ustną deklarację – myślę, że ustna deklaracja, to jest forma dotrzymania słowa – i otrzymaliśmy, że te składniki w stawce proponowanej dla nas, o amortyzację, spłaty kredytów, że będziemy mieli wyłączone z tej stawki kalkulacji, ze względu na to, że jesteśmy dostarczycielem hurtowym ścieków. Spółka będzie nas tylko obciążała jedną fakturą, wszystkie sprawy związane z całą działalnością administracyjną, wszystko leży po naszej stronie, a po drugie ścieki nasze płyną tylko 4 km siecią świebodzińską. Dlaczego mamy mieć wkalkulowaną całą sieć Gminy Świebodzin, ze wszystkimi przepompowniami, my się nie zgadzamy. Ale do czego zmierzam, mieliśmy deklarację z czerwca i celowo czekaliśmy do grudnia, kiedy będą ustalane stawki dla Gminy i Miasta Świebodzin i między innymi dla nas też. Dowiedzieliśmy się w grudniu, że te składniki, o których nas informowano, że nie będą brane pod uwagę, zostały wzięte, nie dostaliśmy praktycznie żadnej taryfy ulgowej, 3% - na zasadzie odczepcie się, z tym my się nie zgadzamy. Od grudnia polemika na pisma i robimy następny ruch, na który otrzymamy odpowiedź, czy my jesteśmy na prawie, czy nie. Dokumenty przesłaliśmy do firmy, żeby przeanalizowała i ewentualnie uzasadniła nam przesłanki i wtedy, jeżeli już będziemy to mieli, to zwrócimy się po raz kolejny do pana prezesa o podjęcie rozmów, które powinny być ostatecznymi ruchami. Dlatego nie wykonujemy przyłączy, jak państwo wiecie stawka Świebodzina to 8 zł, plus nasze koszty administracyjne na obsługę i inne to ok. 3,8 zł, ogólna kwota to ok. 12 zł i nie zgadzamy się, bo dlaczego mamy partycypować w kosztach stałych, jakie ma cała Gmina Świebodzin. To była jedna z ważniejszych spaw, o które zabiegamy i walczymy. Myślę, że na następnej komisji będziemy mieli odpowiedź tej firmy i będziemy mogli podjąć decyzję, zresztą o wszystkim państwa informuję i jesteście zapoznani i to nie są  wydumane decyzje, robimy to wszystko przy otwartej kurtynie i ja niczego nie ukrywam. Jakie kroki będą następne, to będziemy rozważać i o wszystkim poinformuję. 
Już od grudnia, z chwilą kiedy ruszyła Autostrada Wielkopolska i doskonale wiecie, że nie w pełni jesteśmy usatysfakcjonowani tym, rozdałem państwu pismo, z  którego wyczytacie, w którym momencie zostały podjęte decyzje o stopniowaniu węzłów i tam jasno wynika kto jakie zabiegi robił i dlaczego. W 2008 r.-2009 r., to już poza naszymi plecami w kuluarach między Ministrem Infrastruktury Drogowej, poprzednim Ministrem Transportu, a panem Kulczykiem i Prezesem Patalasem powstały końcowe uzgodnienia. Na dzień dzisiejszy jestem po rozmowach z posłami, na Sejmiku Województwa Lubuskiego i spotkaniu z Panią Marszałek w szerokim gronie, to ta sytuacja tak się wytworzyła i na dzień dzisiejszy dalej walczymy o ten węzeł w Myszęcinie, jeżeli był zapisany przez Ministra Infrastruktury decyzją z 8 kwietnia 2008 r. i on dalej jest w tej decyzji, to chcemy, żeby władze samorządowe Województwa Lubuskiego, parlamentarzyści, żeby stanęli na wysokości zadania w obronie tych dwóch węzłów w Łagowie i Myszęcinie, żeby one powstały, ewentualnie, żebyśmy wiedzieli w jakim najbliższym terminie planowana byłaby budowa tych węzłów. Idąc dalej tokiem rozumowania, 7 maca Komisja Oświaty i Rozwoju Gospodarczego będą wizytować m.in. te węzły, o które zabiegamy. Spotkanie to miało się odbyć się w Myszęcinie, ale odbędzie się w Świebodzinie w hotelu SEN, na którym będą przedstawiciele tej Komisji, Pani Marszałek, Pan w-ce Marszałek, pan dyrektor GDDK pan Hamera, Dyrektor GDDW i inne osoby z tym związane, które zajmują się infrastrukturą. Oczywiście w mniejszym zakresie liczby osób my będziemy mogli uczestniczyć, dostaliśmy limit osób, bo to jest komisja wyjazdowa. Byliśmy na spotkaniu z posłami, był też prezes Patalas, cały sejmik i dyskutowaliśmy i doszliśmy do pewnego konsensusu, że środki trzeba zgromadzić. Cała rzecz polega na tym, żeby Minister Transportu i Infrastruktury i Dyrektor Generalny Dróg Krajowych i Autostrad przychylił się. Wiem, że ma odbyć się spotkanie klubu parlamentarnego, gdzie mają wypracować pewne stanowisko, by dążyć do tego, żeby te węzły, które były zaplanowane, żeby powstały. W tym okresie to nam przyświecało, wiecie państwo, że spotykać się z posłami i senatorami jest czasochłonne, trzeba dopasować się do ich terminu i trzeba jechać, do Gorzowa, Zielonej Góry i dalej.
Następnym priorytetem był remont 4 świetlic, podpisaliśmy umowę z PROW 16 stycznia i opracowywaliśmy specyfikację, umowę i dzisiaj będzie ogłoszony przetarg. Koszt tego to prawie 1,5 mln zł, z czego my też musimy dołożyć oprócz tego złożyliśmy do Ministerstwa Kultury i Dziedzictwa Narodowego na wsparcie, na dofinansowanie do wkładu własnego. Na 1 projekt otrzymaliśmy dofinansowanie prawie 100 tyś zł, natomiast do drugiego zabrakło nam 2 punktów, ale złożyliśmy odwołanie i czekamy na odpowiedź. To były najważniejsze sprawy, które w okresie ponoworocznym nam przyświecały. Dziękuję.
Do pkt. 5
Pan Józef Starzyński – temat omawiany był szczegółowo na komisjach. Czy ktoś ma pytanie odnośnie tego tematu?

Radni nie mieli żadnych pytań.

Do pkt. 6

Pan Józef Sarzyński – przystępujemy do podjęcia uchwał. Pierwsza uchwała w sprawie Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Przeciwdziałania Narkomanii na 2012 r. 

Pan Ryszard Walkowiak – zrobiliśmy małą zmianę w preliminarzu wydatków, w pkt. 8 przeznaczyliśmy większą kwotę na dofinansowanie, zagospodarowanie czasu wolnego dla mieszkańców. Tutaj dołożyliśmy pieniędzy ze względu na to, że jesteśmy po spotkaniu z sołtysami wszystkich sołectw i jest tych imprez sporo. Z punktu dofinansowanie placówek kulturalno-oświatowych część środków przerzuciliśmy na ten następny punkt
Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.

Uchwała w sprawie Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Przeciwdziałania Narkomanii na 2012 r. została przyjęta jednogłośnie.
Pan Józef Starzyński – kolejna uchwała w sprawie zmiany uchwały Nr XIV/76/11 z dnia 30 listopada 2011 r. w sprawie określenia wzorów formularzy na podatek od nieruchomości, podatek rolny i podatek leśny na terenie Gminy Szczaniec
Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.

Uchwała w sprawie zmiany uchwały Nr XIV/76/11 z dnia 30 listopada 2011 r. w sprawie określenia wzorów formularzy na podatek od nieruchomości, podatek rolny i podatek leśny na terenie Gminy Szczaniec została przyjęta jednogłośnie.
Pan Józef Starzyński – kolejna uchwała w sprawie zaliczenia dróg stanowiących własność Gminy Szczaniec do kategorii dróg gminnych oraz ustalenia ich przebiegu.

Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.

Uchwała w sprawie zaliczenia dróg stanowiących własność Gminy Szczaniec do kategorii dróg gminnych oraz ustalenia ich przebiegu została przyjęta jednogłośnie.
Pan Józef Starzyński – kolejna uchwała w sprawie zasad udzielania spółkom wodnym dotacji celowej z budżetu Gminy Szczaniec, trybu postępowania w sprawie udzielenia dotacji i sposobu jej rozliczania.

Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.

Uchwała w sprawie zasad udzielania spółkom wodnym dotacji celowej z budżetu Gminy Szczaniec, trybu postępowania w sprawie udzielenia dotacji i sposobu jej rozliczania została przyjęta jednogłośnie.

Pan Józef Starzyński – kolejna uchwała w sprawie zmiany uchwały budżetowej Gminy Szczaniec na rok 2012.

Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.

Uchwała w sprawie zmiany uchwały budżetowej Gminy Szczaniec na 2012 r. została przyjęta jednogłośnie.
Pan Józef Starzyński – kolejna uchwała w sprawie przystąpienia Gminy Szczaniec do Stowarzyszenia „Aglomeracja Zielonogórska”.
Pan Ryszard Walkowiak – pomysł powstania Aglomeracji Zielonogórskiej czyli kilkunastu gmin skupiających się wokół Zielonej Góry, które miałyby działać wokół m.in. spraw gospodarczych, inwestycyjnych. Na takiej zasadzie to miałoby by być, że gdyby pojawił się na terenie tego rejonu jakiś przedsiębiorca, a potrzebowałby lokalizacji, to przez to stowarzyszenie władze na bazie otrzymanych informacji mogłyby przekazywać o możliwych lokalizacjach. Zakres działania jest znacznie szerszy, podałem tylko przykład. Takie uchwały przyjęły następujące samorządy: Miasto Babimost, Gmina Bojadła, Gmina Dąbie, Miasto Nowa Sól, Nowogród Bobrzański, Gmina Otyń, Skąpe, Stowarzyszenie Lubuskie Trójmiasto, Gmina Świdnica, Miasto Świebodzin, Gmina Trzebiechów, Uniwersytet Zielonogórski, Organizacja Pracodawców Ziemi Lubuskiej, Lubuska Izba Budownictwa. Te organizacje i samorządy przyjęły swoje uchwały. Dlaczego dołożyliśmy ten projekt uchwały? – oczywiście podejmiemy decyzję czy chcemy przystąpić czy nie – z tego względu, że 5 marca jest walne zebranie członków Aglomeracji Zielonogórskiej, na którym te samorządy zostaną przyjęte i jeżeli my podejmiemy taką decyzję, to zwrócimy się do tego Stowarzyszenia o dopisanie naszej uchwały i czy nas ewentualnie mogą przyjąć. Prezes stowarzyszenia zwracała się do mnie o przystąpienie i dostałem zaproszenie na zebranie. Na 2012 r. nie będzie żadnych składek, dopiero jak się zarząd zawiąże i to będą chyba symboliczne składki, a wycofać się zawsze można. Proszę państwa o wypowiedzenie się w tej kwestii.
Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu uchwały. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu uchwały.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu uchwały?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że uchwała została przyjęta.

Uchwała w sprawie przystąpienia Gminy Szczaniec do Stowarzyszenia „Aglomeracja Zielonogórska” została przyjęta jednogłośnie.
Do pkt. 7

Pan Józef Starzyński – przystępujemy do podjęcia apelu w sprawie wsparcia działań zmierzających do przyspieszenia budowy „Węzła Myszęcin” i „Węzła Łagów” oraz przyspieszenia oddania do użytku „Węzła Jordanowo”.
Pan Ryszard Walkowiak – za naszym działaniem zwróciliśmy się z takim apelem do Miasta i Gminy Świebodzin i przyjęła takie stanowisko, Rada Powiatu Świebodzińskiego też taką wspierającą uchwałę. Pan Zbigniew mówi, że Zarząd Sejmiku Województwa Lubuskiego też takie stanowisko przyjął. Nie wypadałoby, żebyśmy my takiego stanowiska nie przyjęli. Myślę, że po komisji Sejmiku Woj. Lubuskiego  7 marca, w którymś momencie wszyscy radni przyjmą stanowisko o przyspieszeniu budowy tych węzłów. Oprócz tego, że mamy te podpisy i deklaracje nasze i jeszcze raz zrobimy ksera i wyślemy do Ministra transportu, Pana Premiera i wszystkich, którzy mają wpływ na podjęcie decyzji.

Pan Zbigniew Kołodziej – Radny Sejmiku Województwa Lubuskiego – najbliższą sesję sejmiku mamy 12 marca, po komisji, ta uchwała trafi na pewno pod obrady sesji i radni podejmą decyzję o poparciu tej inicjatywy.

Pan Józef Starzyński – proszę Pana Piotra Ambrożego o odczytanie treści projektu apelu. 

Pan Piotr Ambroży – Z-ca Przewodniczącego Rady Gminy – odczytał treść projektu apelu.

Pan Józef Starzyński – dziękuję. Kto z Pań i Panów radnych jest za przyjęciem projektu apelu?, kto jest przeciwny?, kto się wstrzymał?

Stwierdzam, że apel został przyjęty.

Apel w sprawie wsparcia działań zmierzających do przyspieszenia budowy „Węzła Myszęcin” i „Węzła Łagów” oraz przyspieszenia oddania do użytku „Węzła Jordanowo”, został przyjęty jednogłośnie.
Przewodniczący Rady Gminy ogłosił 5 minut przerwy w obradach sesji.
Po przerwie
Do pkt. 8
Pan Józef Starzyński – w okresie międzysesyjnym nie wpłynęły żadne wnioski ani interpelacje radnych.

Do pkt. 9

Pan Ryszard Walkowiak – jest kilka nurtujących spraw, już od paru lat mamy problem z bezpańskimi psami. Dzisiaj już ludzie nauczyli się, że Gmina ma obowiązek się tym zajmować. W tym roku mieliśmy już 5 szt. szczeniaków, teraz znowu mamy dwa.  Wrócę do ostatniego okresu, rok 2010 – 30 psów, przywożą z miast okolicznych i zatrzymują się lub w biegu wyrzucają psy. My jako mieszańcy nie jesteśmy w porządku sami do siebie, też wyrzucamy swoje psy, bo nie wierzę, że na klatkę schodową ktoś obcy przyszedł i zostawił szczeniaki. Problem jest tego typu, że przez te dwa lata udało nam się zagospodarować te pieski poprzez plakaty, ogłoszenia w prasie, Internecie, w 90% znaleźliśmy ludzi dobrych, którzy przygarnęli te psy. Dzisiaj już widzimy, że nasze społeczeństwo zostało nasycone  tymi psami. Od początku roku do dnia dzisiejszego mieliśmy już 10 psów, 8 musieliśmy zagospodarować. Dobrze, że udało nam się nawiązać kontakt z przytuliskiem, z którym wynegocjowaliśmy w miarę niską cenę. Gdybyśmy oddali do schroniska, to co miesiąc musielibyśmy płacić ponad 200 zł m-cznie. Gdyby wszystkie psy poszły do schroniska, to w 10 roku płacilibyśmy ok 1 mln zł rocznie. My jako społeczeństwo musimy być wrażliwi na to i tłumaczyć to społeczeństwu. W którymś momencie ten pan z przytuliska też nie będzie miał miejsca na te psy. Ostatnio przyjechali do nas z Zielonej Góry z towarzystwa opieki nad zwierzętami i robią nam wykład, że to nasz obowiązek, a ja im odpowiedziałem, że tyle co my robimy, to myślę, że mało kto robi i płacimy, ale w którymś momencie nas nie będzie stać, żeby płacić. Trzeba będzie się zastanowić, czy dołożyć do szkół, przedszkoli, czy wyłączyć oświetlenie. To będą potężne pieniądze, ja stoję przed decyzją co wybrać. Musieliśmy zrobić remont w tym budynku gdzie jest pani Stryjska, bo muszą być zabezpieczone miejsca dla bezdomnych. Tak samo z dziećmi w przedszkolu, jedzie sobie mama do pracy do Zbąszynia i oddaje dziecko do przedszkola społecznego i płacimy co miesiąc prawie 400 zł. 
Pan Ludwik Borowski – mieszkaniec Szczańca – nie było mnie już długo, ale dzisiaj musicie mnie wysłuchać. W ramach tego co chcę powiedzieć, wszystkim przed sesją położyłem małe mapeczki. Proponuję, żebyście włożyli je do dowodów osobistych i żeby te mapki wam się śniły i żebyście z tego wykorzystali 1% i będzie fajnie. Jak ktoś nie zobaczy, to sobie nie zdaje sprawy jak my w tym pięknym wspaniałym kraju gospodarujemy wodą i ja tylko o tym. Jeszcze w ramach dygresji wprowadzenia do tematu, pewien bardzo mądry gospodarz w latach 50-tych zaprosił mnie na kolację i powiedział: Ludwiczek naucz się słuchać ludzi, ale decyzję podejmuj sam. Panie wójcie proszę od razu o odpowiedź, czy to prawda, że pan wójt zamierza docelowo podłączyć osiedle mieszkaniowe po byłym zakładzie rolnym do oczyszczalni w Świebodzinie?
Pan Ryszard Walkowiak – jeszcze poprzedni pan prezes spółdzielni mieszkaniowej, przy projektowaniu podpisał się o przyłączenie do sieci kanalizacyjnej. 
Pan Ludwik Borowski – to co teraz usłyszałem jest dla mnie katastrofą, którą zaraz udowodnię. Nasza oczyszczalnia spełnia wszelkie normy i posiada pozwolenie wodno-prawne. Napisałem sobie, że gdyby pan wójt, czy tu siedzący radni zamknęli nam naszą oczyszczalnię ścieków, o której przed chwilą wspomniałem, to my sami jako osiedle zbudujemy sobie, na własny koszt, przydomową oczyszczalnię ścieków z najnowocześniejszą technologią. Ja już to mówiłem parę razy na sesji, ale jeszcze powtórzę, że Ludwik Borowski miał jako pierwszy w powiecie przydomową oczyszczalnię ścieków, bo moim konikiem od zawsze były oczyszczalnie i woda. Gdyby komukolwiek z decydentów przyszło do głowy zamknąć naszą oczyszczalnię, to oświadczam, że zbudujemy sobie własną przydomową oczyszczalnię i niech rada i wójt wybiją sobie dokumentnie z głowy, że nie podłączymy się nawet na 5 minut do oczyszczalni ścieków w Świebodzinie. Woda z oczyszczalni ścieków domowych i przydomowych musi być po oczyszczeniu zdatna do ponownego, gospodarczego wykorzystania. Woda z oczyszczalni musi być wykorzystania do ponownego użytku, wiadomo, że nie do picia, ale do celów gospodarczych. Jest niedopuszczalne, aby w warunkach takiego stepu jakim jest od początku poprzedniego wieku Ziemia Lubuska, Wielkopolska, Kujawy, Łódzkie itd. jest niedopuszczalne, aby to dalej stepowiało. W ciągu ostatniego wieku aż o 44% zmniejszyła się powierzchnia jezior w Polsce. Najwięcej tych jezior i stawów zniknęło w Wielkopolsce. Wszystko przez brak wyobraźni człowieka, moi drodzy tu trzeba bić na alarm. Jak słyszę jeszcze ile macie płacić za zrzut tych ścieków, to ja jak jestem pogodnym człowiekiem, ale mówiąc o takich rzeczach, to ja się musiałem trochę zdenerwować. Jaką pokazują sytuację 2 największe rzeki w Polsce Wisła i Odra? W okolicach Wisły i Odry zniknęło 75% terenów zalewowych, to jest katastrofa – to mówi rolnik. Przypomnę wysokiej radzie, że ja osobiście 6-7 lat temu pokazywałem tu na tej sali w jaki sposób trzeba skanalizować całą gminę. Pokazywałem, że za 11 mln zł i wtedy chciałem skanalizować oczyszczalniami przydomowymi i osiedlowymi 11 wsi. Można było jeszcze inaczej, z tych 11 mln można było skanalizować. Ja Polskę zjechałem i widziałem różne głupizny też w górach, że w jednym niedużym mieście jeden projektant wykombinował 182 przepompownie. Kto chciał słuchać, jak ja sam na siebie mówię starego, głupiego Ludwika Borowskiego. Na efekty tej głupizny nie trzeba było długo czekać. Koszt zdjęcia  1m3 ścieków z oczyszczalni przydomowej kosztuje 50 gr., a tutaj mówi się o 12 zł i ta woda pójdzie do Bałtyku. Kolejną katastrofą jest gospodarowanie wodą pitną i taka katastrofa jest w Gminie Szczaniec i ja przed tym ostrzegałem. Jak się nie nauczymy słuchać ludzi, to nic z tego nie będzie. Ludwik Borowski od roku 2000 chodził do Gminy Szczaniec jak żebrak przez parę miesięcy i ciągle prosiłem, aby dali mi zamówienie i sprowadzę radiestetów z Poznania, którzy sprawdzą, gdzie uzyskałoby się wodę pitną. W Szczańcu jest takie miejsce, ale poprzedni wójt wolał  zdjęcie zrobić przy tej przepompowni niż pomyśleć co ten Ludwik Borowski plecie.
Pan Józef Starzyński – pieniędzy nie było na te odwierty i nie ma do dzisiaj, bo to są grube pieniądze.

Pan Ludwik Borowski – panie Józku ja się martwię, że pan jest przewodniczącym. Te pieniądze, które pojechały tym rurociągiem na Ojerzyce, to to i tak 3 razy krócej trzeba byłoby dać od tamtej hydroforni. 
Pan Józef Starzyński – to nie tylko linia, to trzeba całą nową hydrofornię budować.
Pan Józef Wencel – inne gminy budowały.

Pan Ludwik Borowski – Panie Józku bardzo mi przykro, że tak panu powiedziałem, ale bardzo mi przykro, że pan nie słyszy co ludzie mówią. Od tego zacząłem: nauczmy się słuchać ludzi. Sprowadziłem radiestetów z Poznania za jedyne 2000 zł z dojazdem, ustalili gdzie trzeba wiercić, jak trzeba wiercić i ustalili, że nad ciekiem wodnym płynącej rzeki jest 5,5 m ciężkiej gliny i nie ma żadnych możliwości, aby wody powierzchniowe przez te gliny i iły przeszły. Kończąc temat, urzędnicy gminy i radni i zebrali się przed gminą i poszli z panem geologiem, który ustalił gdzie trzeba wiercić studnie. Ten pan geolog na 100% ustalił te studnie nie tam gdzie trzeba. 
Spotykam się ze Stasiem Walaszczykiem i proszę, aby pokazał mi jak stadion wygląda. Pokazał, nawet mi się to podobało i Stachu mówi, że będzie miał swoją wodę i znowu geolog wskazał wodę nie w tym miejscu gdzie trzeba. Poszedłem do pana wójta, tu siedzącego, i mówię, że jak znajdzie czas to się spotkamy i sprawdzimy czy tam woda jest. Byliśmy patrzeć i wody jest tam tyle co na trzy wanny do wykąpania, a idzie piękny ciek wodny po granicy boiska sportowego, tu jak się zaczyna linia ciągła boiska przez całą szosę i aż za domy sprawdziliśmy na mojej obrączce, że tam jest porządny ciek wodny. Pokazałem panu wójtowi gdzie trzeba wiercić.
Dziękuję za waszą cierpliwość.

Pan Ryszard Walkowiak – porozumienie międzygminne było w 2002-2003 Świebodzinem  pomiędzy Gminą Szczaniec, Trzciel i Lubrza i wtedy podjęte zostały decyzje. Zgodnie z tą decyzją nie było możliwości manewru i odwrotu, żeby wyłączyć się spod kanalizacji Szczańca i Myszęcina, bo tak było zaplanowane, że ta część będzie podłączona do Świebodzina. 
Pan Ludwik Borowski – jak ja zacząłem chodzić obok tego, to nie było mowy o tej przepompowni koło Chmielowca.

Pan Ryszard Walkowiak – dokumentacje były znacznie wcześniej, w związku z tym został wybudowany rurociąg tłoczny do Ojerzyc i ta przepompownia. Pożyczka była wzięta w Narodowym Funduszu Ochrony Środowiska i trzeba było kontynuować. Kontynuacja musi być, miejscowości Szczaniec, Myszęcin i Ojerzyce będą musiały być tam skierowane tam gdzie ta inwestycja została rozpoczęta. Jeżeli chodzi o pozostałe miejscowości, to wychodzimy z takim zamiarem, żeby nie robić tysięcy kilometrów, bo poszczególne miejscowości są tak usytuowane, że jest jedna ulica po lewej i prawej stronie. W mniejszych miejscowościach, gdzie są warunki stworzone poza zabudowaniami są ogrody, to będzie można wybudować przydomowe oczyszczalnie lub jedna, która złapie z tych 20-30 domów. My rozważamy taką ewentualność, ale to co zostało rozpoczęte, to my musimy to zakończyć. Moja jest taka koncepcja i jeżeli my będziemy dalej, to najprawdopodobniej tak będzie. Nie wszędzie można zrobić przydomową oczyszczalnię ścieków, wszystko zależy od poziomu wód gruntowych. 
Dlaczego osiedle musiałoby się przyłączyć, ponieważ woda z oczyszczalni idzie w pobliżu naszego ujęcia wód pitnych, a nie mamy pewności, że struktury glebowe są szczelne. Ona funkcjonuje do tego momentu, dopóki nie będzie kanalizacji na terenie Szczańca, a potem będzie przyłączona do sieci. Był projekt na kanalizację do wglądu i nikt nie wnosił żadnych zastrzeżeń. Trzeba było przyjść porozmawiać i złożyć swoje roszczenia i uwagi. Prezes spółdzielni mieszkaniowej też się pod tym podpisał. Unia Europejska podpisała z Polską, że do 2015 r. będą musieli wykazać gdzie ścieki idą, nie będą mogły pływać po rowach. Jeżeli my nie będziemy mieli udokumentowane gdzie te ścieki poszły, to zapłacimy karę do Wojewódzkiego Funduszu. Oczyszczalnie przydomowe, to jest perspektywa w przyszłości. 

Pan był kierownikiem kiedy powstawały ujęcia wody. 

Pan Ludwik Borowski – myśmy byli tak zorganizowani, że w kombinacie była ekipa 7 inżynierów i oni załatwiali tamte sprawy. 1974 r. jak myśmy budowali oczyszczalnie, ja wtedy miałem ciężko chorą żonę i moim marzeniem było wyspać się w nocy przez 2 godziny, ale to był mój problem. Wracając do tematu, to w Myszęcinie aż się prosiło zrobić w stronę spadu oczyszczalnie przydomowe, w Ojerzycach aż się prosiło zrobić oczyszczalnie przydomowe. Ja zacząłem dzisiejsze wystąpienie od tego, że trzeba nauczyć się słuchać ludzi. Dziękuję i przepraszam.
Pan Ryszard Walkowiak – na pewno część wody zatrzymamy w gminie, ale Szczaniec musimy zrobić do końca. Szczaniec trzeba dokończyć, zrobiono jest dokumentacja na kolejny etap. Nikt nie składał sprzeciwu.
Pan Ludwik Borowski – a ja obciążyłbym was jako gminę za opracowywanie kolejnej dokumentacji.
Pan Ryszard Walkowiak – jest jedna dokumentacja, my teraz zrobiliśmy jedynie aktualizację, bo ceny są ważne tylko pół roku. 

Pan Józef Starzyński – dziwne, że u Pana Mietka jest 15 m do wody gruntowej, a u mnie w piwnicy wody jest po kolana.
Pan Ludwik Borowski – bo prawdopodobniej te iły, które są tam niżej są tutaj i nie przepuszczają.

Pan Józef Starzyński – inne iły są, zlikwidowaliście na podwórzu stawek odprowadzający wodę do rzeki, zrobiliście klomb, a ja mam teraz wodę, zresztą nie tylko ja bo i sąsiad i dom kultury i inni. 

Pan Ryszard Walkowiak – czekamy z niecierpliwością na subwencję oświatową i do dnia dzisiejszego nie wiemy jaka będzie ostateczna. Nie wiemy czy zostanie taka sama, czy pocięta. Czym nas obarczyli: na początku jak podejmowaliśmy budżet, nie było jeszcze pewne, że wzrasta składka rentowa o 2%, które ponosi pracodawca. Na oświacie brakuje 80 tyś, w gminie ok. 13 tyś. i na przedszkolach też ok. 13 tyś., czyli ok. 120 tyś trzeba gdzieś znaleźć, bo zabraknie. Zwracam się z prośbą, bo będzie ciężki rok, bo każdą złotówkę trzeba będzie oszczędzać. Zleciliśmy opracowanie dokumentacji na 400 m. odcinek drogi w Myszęcinie, od Wiki do skrzyżowania. Musi być tam odpowiednia struktura, żeby to się nie rozsypało, z jednej strony odprowadzenie wód deszczowych, a z drugiej chodnik. Zgadnijcie jaki wyszedł kosztorys inwestorski? – 900 tyś zł netto. Nie wiem, będziemy dyskutować czy tego zadania podejmiemy się?. Następna inwestycja, to kotłownia w Smardzewie, ponad 160 tyś. zł. i świetlice 1,5 mln. zł.
Pan Józef Wencel – radny ze Szczańca – czy to się będzie opłacało, bo miał teraz tak drożeje?

Pani Elżbieta Baranowska – skarbnik – my płacimy na szkołę w Szczańcu 40 tyś. zł, a na szkołę w Smardzewie 160 tyś. zł.
Pan Józef Starzyński – a może zobaczyć z Sieniawą

Pan Ryszard Walkowiak – nie mamy takich pomieszczeń, aby przechowywać ten węgiel.

25 marca powinny się odbyć wybory uzupełniające do Rady Gminy Szczaniec, wyborów nie będzie, ponieważ zarejestrował się tylko jeden Komitet Wyborczy i zgłoszono jednego kandydata na radnego. Cała procedura jest zachowana, powołana została Gminna Komisja Wyborcza, ale głosowania nie będzie.

Pani Beata Amrogowicz – sekretarz – przypominam o oświadczeniach majątkowych, które należy złożyć do końca kwietnia. Przypominam również o 1% podatku dla naszych strażaków. Jesteśmy po spotkaniu sołtysów, rad sołeckich i organizacji lokalnych, gdzie ustalaliśmy kalendarz imprez i uroczystości na 2012 r., także w marcu wydamy ten kalendarz, ale już po naszym spotkaniu przesunęliśmy Dni Ziemi Szczanieckiej, ponieważ planowane były na 16-17 czerwca, ale jest w tym czasie EURO 2012. 
Pan Ryszard Walkowiak – jak będą mecze, to nie będzie ludzi.

Pani Beata Amrogowicz -  termin jeszcze ustalimy.
Pan Kazimierz Sołtysik –radny ze Szczańca – ja mam taką informację, bo wszyscy wiedzą, że my chcemy się odłączyć na osiedlu od spółdzielni. Niegospodarność spółdzielni była bardzo duża i długi sięgają prawie 1 mln zł. I nie wiadomo gdzie to wypłynęło. Dawno powinien wpłynąć tam zarzut niegospodarności, ale nikt tego nie wdrożył. Podłączyć osiedle do kanalizacji, to wydaje mi się, że zadłużenie jeszcze bardziej wzrośnie.
Pan Józef Starzyński – dziwi mnie jedna rzecz, zwracaliśmy się z pytaniem, czy nie można wozić naszych ścieków tutaj do oczyszczalni – jeszcze 15 lat temu – i mówili, że nie przerobi tego ta oczyszczalnia. Teraz wozi z całego powiatu i przerabia ścieki, to jest dziwne.

Pan Ryszard Walkowiak – pamiętam jak pan prezes Gradek przyjeżdżał do nas i ma warunków pozwolenie na oczyszczalnie, do momentu podłączenia kanalizacji.

Pan Zbigniew Kołodziej – radny Sejmiku Województwa Lubuskiego – zacznę od wniosków na świetlice wiejskie, wszystkie zostały pozytywnie zaopiniowane. Ogólnie wszyscy co napisali dobrze wnioski, to dostali dofinansowanie. 7 lutego na posiedzeniu dzieliliśmy pieniądze na Orliki, z tego co wiem, to u was jeszcze nie ma żadnego Orlika.
Pan Ryszard Walkowiak – mamy w Szczańcu.

Pan Zbigniew Kołodziej – ogólnie było 9 wniosków jeżeli chodzi o województwo lubuskie. Tam, gdzie nie ma Orlika, to dostali po 300000 tyś. zł., były dwie takie gminy, w naszym powiecie był to Łagów. Pozostałe 7 gmin dostało po 195 tyś. zł. Jeśli chodzi o zjazdy i wjazdy na A2, muszę potwierdzić dużą determinację wójta, na sesjach sejmiku 2 razy zabierał głos. Odczuwam to wszystko w ten sposób, że nie ma osób, które nie chciałyby tych zjazdów, ale nie wiadomo, co jest w dokumentacji zapisane, bo jest tajna. Fakt jest taki, że większa determinacja jest wójta ze strony Szczańca, niż z Łagowa, bo jego mniej widać jeżeli chodzi o sejmik. W tej chwili pracujemy nad strategią woj. Lubuskiego i tam też mają być zapisane te zjazdy. Odniosę się do węzłów, dokument z 2004 r. mówi, że pan Fedko walczył o węzeł w Trzcielu, który został zbudowany kosztem tego w Myszęcinie. Argumenty, które przemawiały za Myszęcinem zostały podciągnięte pod Trzciel. Jeżeli chodzi o wjazd w Trzcielu, to w 80% dofinansowuje to sejmik województwa, 10% Gmina Trzciel i 10% Starostwo Powiatowe. Jeśli chodzi o melioracje, to w zeszłym roku mieliśmy ładne środki finansowe i trochę się zrobiło na terenie powiatu świebodzińskiego. W tym roku jeśli chodzi o konserwację, to są pieniądze z PROW lub z LRPO. Jeżeli chodzi o Wilenko, to tam jest duży problem, a szczególnie jeżeli chodzi o renaturalizację.  
Do pkt. 10

Pan Józef Starzyński – w związku z wyczerpaniem porządku obrad posiedzenie XVI zwyczajnej sesji uważam za zamknięte. Posiedzenie sesji zakończono  o godz. 12.30.

Protokół sporządziła:
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Mirosława Dudek
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